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MONARCHYA AUSTRIACKA.
Spi'awy krajowe.

(Nowiny Dworu. — Najnowsze przeprowadzenie finansów. Statystyka gościńców 
\r monarchy! austryeckiej.)

W i e d e ń .  5. listopada. G azeta  W ie d e ń sk a  donosi: Jego 
Mość Najdostojniejszy Arcyksiążę namiestnik K arol Ludwik powró
cił % swej podróży po kraju do Insbriika dr.ia 3. listopada o godzi
nie pół do ósmej w najpomyślniejszym stanie zdrowia.

— L it. koresp . a m tr .  p isze: Urzędownie ogłoszone środki fi
nansowe stanowią w ażn a  epokę w dziejach finansów austryackich w 
ogóle.

Co do umowy zawartej  ze strony adminislracyi państwa z u- 
przywilejownnym bankiem narodowym, zgadza się zdanie wszystkich 
bezstronnych patryotów w tern, ze utrudniony w ostatnim czasie 
stosunek państwa do banku uregulowano w ten sposób ostatecznie, 
zupełnie i ku powszechnemu zaspokojeniu. Za  pomocą tej operacyi 
finansowej poda się bankowi możność solwencyi bez wkładania w tym 
w z g lę d z ie  n o w y c h , dotkliwych o fiar  na o g ó l ,  a p r z e z  kolejną s p r z e 
daż oddanych bankowi d o m e n ó w , b ę d z ie  on w  s ta n ie  p o w ię k s z a ć  po
woli swe zapasy w gotówce,  utrzymać obieg banknotów w należy
tym stosunku, rozszerzać zakres spraw swoich we wszystkich kie
runkach swej ważnej narodowo-ekonomicznej czynności,  w miarę 
o k a z u ją c e j się potrzeby i jako dostatecznie ufundowany instytut od
powiadać wszelkim wymaganiom ile możności jak największego bez
pieczeństwa.

Wpływ tych środków na stan obiegu pieniędzy naszych objawi 
*ie, chociaż nie nagle, czego z wielu powodów nawet pragnąć nie 
można, jednak niezawodnie, gdyż z działaniami finansów emi na sil
nej i realnej podstawie opartemi, jak w tym razie, łączy się zawsze 
niewątpliwe i zupełne zaufanie publiczne. Dyskusyę o skutkach obra
nego środka można uważać za zamkniętą;  środek sam zawiera czyn 
decydujący. Jdaie więc teraz tylko o oznaczenie pory, w której 
znpełne przeprowadzenie tego środka będzie ukończone, a z oględnego 
rozbioru łatwo wnosić można, że pora ta wcale niedaleka. W od- 
danyeh bankowi po szłusznem oszacowaniu domenach znajdują się 
skarby,  które podniesione ręką spckulacyi, obiecują nadzwyczajnie 
obfite dochody. Z wzrastającym rozwojem, ku któremu Austrya te 
ra* dąży, będzie się bez wątpienia wartość posiadłości gruntowych 
także coraz więcej podnosić. Liczno źródła pomyślności, które się 
w ten sposób otworzą,  będą reprezentować potężne zasoby przy
szłości, które poprą zbawiennie bogactwo i siłę podatkow’ą państwa.

W  ścisłym związku z przeprowadzeniem tego środka zoslaje 
założenie instytutu hipotecznego, jako samoistnego oddziału banku 
narodowego. Komu znane są teraźniejsze potrzeby posiadaczy real
ności nieruchomych, kto wie z doświadczenia z jakiemi trudnościami 
teraz walczyć muszą, nim otrzymają pożyczkę na swą hipotekę grun
tową, ten uzna, jakie dobrodziejstwo wyświadczy się owym insty
tutem temu szanownemu stanowi. Powód, dla czego kapitał unikał 
potąd hipotekarnego lokowania zasadza się na daleko korzystniej- 
szem użyciu go w inny sposób. Teraz zaś otwiera się wielkim i 
małym posiadłościom gruntowym obfite zrodło, % którego będą mo
gły czerpać wszystkie żywioły pomyślnego rozwoju. Wypowiadanie 
kapitałów w krótkich terminach, które dotychczas groziło posiada
czom, nic będzie już niebezpieczne, a pewna hipoteka znajdzie pewną 
pomoc Posiadłości gruntowo będą coraz więcej poszukiwane, bo 
także ci co się trudnią przemysłem i handlem nie zdołają oprzeć się 
potężnemu popędowi, by nabyciem posiadłości gruntowej mieć pewny 
środek w rezerwie n* nieprzewidziane wypadki.

Jeźii zamierzone przedsiębiorstwo miało w krotce i » zupeł
nym skutkiem wejść w wykonanie, to musiano bank narodowy, k tó 
remu to polecono, uwolnić na teraz i na przyszłość od prawnych po
stanowień, ograniczających wysokość Stopy procentowej.

Przeciwne postępowanie byłoby zwichnęło skuteczność środka,  
byłoby odwlekło i zatamowało rozwój i wzros t  instytutu hipotecznego.

Przy głębszym rozbiorze każdy łatwo pojmie, że nakazane już 
środki należą do organicznie spojonego ściśle połączonego systemu, 
który obejmuje oględnie wszystkie sprawy ekonomiczne państwTa, a 
którego odpowiednie przeprowadzenie wywrze zbawienny wpływ' na 
ekonomię narodową i finanse państwa.

—  Z statystyki państwa auslryackiego podaje Iitografowana 
korespondeneya austryacka następujący wykaz stanu gościńców r z ą 
dowych w pojedynczych krajach koronnych i odnośny wydatek pod
czas administracyjnego roku 1850 włącznie do 1853.

Według  tego wynosiła długość dróg rządowych
z początkiem r. 1850,  z końcem r. 1853.

W Austryi poniżej A n i z y  130 49 i 131-08
„ „ powyżej „   9 3 1 4  „ 9 3 1 4
„ S a l z b u r g u ............................................... 46 25 „ 48 11
„ S t y r y i .........................................................102-71 „ 1 0 0 0 8
„ Karyntyi . .................................. . . 65 31 „ 65-71
„ K ra in i e .......................................................  7 1 1 9  „ 71-37
„ Wybrzeżu   ................................ 75-30 „ 7 4 8 5
„ Tyrolu i Y o r a l b e r g u ..........................172 57  „ 169-44
„ Czechach  ............................................. 503-10 „ 522-24
„ Morawii  ..............................  105-44 „ 105-44
„ S z l ą s k u ................................................. 3-67 „ 43-68
„ Galicyi i Bukowinie  ..................... 388-34 „ 388-75
„ D a l m a c y i ............................................   118‘Tó „ 118-75
„ L o m b a r d y i ........................................... 377 42 „ 376-61
„ W e n e c y i .....................................   235-80 „ 233"42
„ W ę g r z e c h ......................................  . —  n 449-24
„ W o j e w o d y n i e ..........................................  —  w 1 4 0 7 5
„ Kroacyi i Sławonii................................  —  „ 47-81
„ S i e d m i o g r o d z i e ................................   — „ 173-41 mil.

Przypadające na to wydatki w ogóle podane w kwocie 33,258.202 
złr.  monety konw.

Co się tyczy Austryi specyalnie poniżej Aniży, tedy jest  nie
zaprzeczoną rzeczą,  że frekweneya na gościńcach rządowych tego 
koronnego kraju prawie wszędzie jest  znaczniejsza, niż w innych 
krajach koronnych, gdyż komunikacya koncentruje się coraz b a r 
dziej ku rezydencyi, a nawet w ostatnich latach bardzo się powięk
szyła. Lecz, że większa część tych gościńców (przesz ło  % 0)  nie 
jest  murowana, lecz tylko nasypywana, spotrzebywano dla tego wiele 
szutru,  a bardziej jeszczo i dla tego, że szu te r nic jes t  najlepszego 
gatunku. Pomimo wszystkich tych niedogodności, porównawszy spo- 
trzebowanie szut ru w poprzednim quadriennium 1846— 1849 i owo- 
czesną długość gościńców z późniejszą w latach od 1S50— 1853 
okazuje się, że w ostatnich czterech latach było do utrzymania dróg 
więcej o 3 5/ j 2 m'l, a spotrzebownno przeszło milion stóp l u b i e ż 
nych szutru mniej, niż w latach od 1846— 1849, przyczem nadmie
nić wypada, że w Wiedniu zaprowadzono dopiero w roku 1853 
brukowanie dróg szutrem na rachunek funduszu przeznaczonego na 
utrzymywanie gościńców’. Niepochodzi to bynajmniej, by teraz  go
rzej szutrowano,  lecz owszem, że administracya jest  lepsza i że 
staranniejsza jest manipulacya i nadzór ze strony niższo-austryac- 
kięj dyrekcyi budowniczej. Po skończeniu kolei żelaznej Semmering 
i otwarciu nowej komunikacyi publicznej, i po zmniejszeniu się w mie
ście Wićdniu utrzymywanych dawniej dróg szutrowych,  zmniejszy się 
nadal bardzo znacznie spotrzebowanie szutru w Niższej Austryi. 
Użycie w latach 1850— 1853 szutru kosztowało skarbu 1,363.821 
złr.  a wydatki  na utrzymanie i naprawę dróg, mostów, kanałów, 
murów ściennych i podpornych, poręczy i t. p. następnie zarząd i 
i koszta adniinistracyi wynosiły 1,746 583 z ł r .  Oprócz tego wy
dano na niektóre inne polepszenia, następnie na dwa zreparowane 
i dwa nowe bruki  ułożone w kostki granitowe w Wićdniu, 209.872 złr ,

Ameryka.
(Jońce  rosyjsyy w  T a h ic io .)

Dziennik C alifo rnan  J o u r n a l  z 20. września podaje krótką  
wiadomość o rosyjskich jeńcach wojennych na wyspie Tahiti ,  Ro- 
syjscy jeńcy wojenni, których Anglicy i Francuzi pojmali w Sitka, 
aostali w Tahiti  wysadzeni na ląd i na słowo honoru puszczeni ua 
wolność. Mają wygodne kwatery i mogą bawić się podłng upodo
bania. Pomiędzy nimi znajduje się jeden kapitan artyleryi i jeden
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pułkownik, k tóry  znajdował się w bitwie pod Sinopa a potem prze
znaczony był do Petropawłowska,

H i s z p a n i a .
(Wsparcie teatrom uchwalone.  — Koszta uzbrojenia gwardyi.)

lVa posiedzeniu Kortezów z 27. paźdz. odczytano projekt do 
ustawy względem wspierania teatrów. — Jeden z demokratycznych 
deputowanych zrobił  uwagę, że rząd na uzbrojenie gwardyi narodo
wej przeznaczył  10 milionów realów, a w wielu miejscach niema ta 
gwardya nawet karabinów;  naco odpowiedział  minister wojny, że 
uzbrojenie to kosztuje już  doląd przeszło 17 milionów.

Aaig-fiła.
(Poczta  londyńska: Mianowanie. — Pogłoska o nowym członku gabinetu. — Wykaz 
banku. — Agitacye za  wyborem Sir C. Napiera. — Nowe zbiegowiska w Hydeparku,)

L o n d y n .  2. listopada. Gazeta londyńska  ogłasza dekret  
mianujący jenerał-mnjorcm pułkownika artyleryi królewskiej Fen wieli 
Williams w nagrodę za świetne zasługi w obronie Kursu. —  Lord 
Stanley członek Parlamentu a starszy syn lorda Derby miał wczoraj 
w Fakenliam na konferencyi uczonych odczytać rozprawę o wycho
waniu ludu. W  ostatniej chwili nadszedł list od zacnego łorda z 
doniesieniem, że dla ważnych powodów uicmoże dotrzymać przy
rzeczenia.  Prezydent  odczytawszy ten list oświadczył, że zdaniem 
jego sprawy państwa zatrzymują lorda Stanicy w Londynie. Tim es  
dodaje, że lord Stanley zapewne zostanie członkiem gabinetu. •— 
W edi ng  wykazu banku angielskiego z upłynionego tygodnia po dzień 
27. paźdz. pomnożył się zapas gotówki o 119.929 fdnt. szt. a obieg 
banknotów zmniejszył się o 11,303.305 funt. szt.

—  Sir  C. Napici* miewa prawie co wioczór w iunem miejscu 
Londynu mowę wyborczą,  a w Soulbwark zaczęto już robić składkę 
na pokrycie kosztów jego wyboru. Jeźli dostanie się do izby niż
szej —  tak rozumują jego stronnicy — natenczas zmusiłaby rząd 
opinia publiczna, podżegana jego krytyką admiralicyi,  powierzyć mu 
znowu z przysz łą  wiosną komendę ną Bałtyku. Przed kilkotnu dniami 
zajmował waleczny admirał w Barmondsay 5 do 6000 osób swoją 
mową, i z głośnemi okrzykami radości słuchało zgromadzenie jego 
wyznania wiary, złożonego z 7 punktów: 1 ) — powiedział  —  jestem 
za usilnem prowadzeniem dalszej wojny; 2 )  za balotowaniein; 3)  za 
rozszerzeniem prawa glosowania na wszystkich opłacających poda
te k ;  4 )  za królszemi parlamentami;  5 )  przeciw oszustwu i sprze- 
dajności wszelkiego rodzaju, zatem za reformą administracyjną;  6)  
za zniesieniem podatków od budowli kościołów, a 7 )  za reformą w 
kościele i słuszniejszym podziałem dóbr kościelnych; zresztą byłem 
zawsze tego zdania, że dla biskupów stosowniejsze jes t  miejsce w ich 
dyecezyi niż w izbie wyższej.

— Zbiegowiska niedzielne wywołane wysoką ceną ch|eba, t rwają 
w  Hydeparku nieprzerwanie.  Zawiązano już nawet formalny komi
te t  pod prezydencyą jakiegoś Beacona w kapeluszu kwakrowskim,  
k tóry w kawiarni w Klcrkenvcll (wielkiej  dzielnicy robotników w 
ś rodku Londynu) posiedzenia zagaja i składki zbiera. Każdy czło
nek zgromadzenia obowiązany jest  złożyć dwa pensy brzęczącą go
tówką.  Liczne to zebrania niższych warstw ludności posłużyły przy-  
tem znanemu przewódcy chartystów Ernestowi Jones do pożądanej 
agitacyi.  Podniecał on lud do zawezwania rządu by wć wszystkich 
stronach kraju zakładał  spichlerze skarbowe. Narady podobne od
bywały się w samym Hydeparku najspokojniej, w ubocznych nato
miast ulicach przyszło do zajść między gawiedzią uliczną a polie- 
menaini, a ci nie bardzo walecznie się zachowali łożąc wiele na u- 
trzymanie swej urzędowej godności i powagi. Spodziewają się po
wszechnie,  iż wkrótce niepogoda jesienna dobitniej za porządkiem 
i zwierzchnością przemówi i gwarnym tym zgromadzeniem koniec 
położy.

Francy  a.
(Poczta  paryska.  — Nowiny dworu.  — Książę Hironim powróci} do Paryża.  — Obchód 
dnia zadusznego. — P a łac  cesarski w  Marsylii w  projekcie. — Pow ró t  okrętów z bia

łego morza.J

P a r y * ,  3. listopada. M onitor  donosi: Cesarz przyjmował 
wczoraj w pałacu St. Cloud Jego Excelencyę hrabię Vilain XIV., mi
nistra spraw zagranicznych Belgii, którego przedstawił  Jego cesar
skiej Mości p. Firmin ltogier,  nadzwyczajny ambasador i pełnomo
cny minister J. M. Króla Belgijskiego. Jego cesarska Mość przyjmo
wał także margrabię Lansdowne.  —  Książę Chimay miał osobną ait- 
dyencyę w Sainl-Cloud, na której doręczył  Cesarzowi listy od Króla 
belgijskiego i od Ich królewiczowskieb Mości księstwa Brabancyi dla 
Jej  Mości Cesarzowej.  — Książę Ilironim opuścił wczoraj  pałac 
Meudon i przybył do Paryża na mieszkanie do Palais-Boyal. — Uro
czystość wszystkich Świętych obchodzono przedwczoraj  w Paryżu 
bardzo solennie. Wczoraj  najpiękniejsza pogoda sprzyjała pochodom 
niezliczonych tłumów ludzi na cmentarze.  Wszystkie prawie groby 
okryte były kwiatami i wieńcami. — Pan Defuel, architekta Cesa
r za  i jeden z szefów sekcyjnych ministerstwa stanu objęli w Mar
sylii grunt ,  na którym wystawiony być nia zamek cesarski, —  F r e 
gata „Cleopatre" powracając z wyprawy na białe morze zawinęła 
dnia 29go z. ni. do Brest.

M ie m c e .
( M i a n o w a n i e  m i n i s t r a  dworu w Sztutgardz-ie.)

S * t u t t g a r i l a ,  1. listopada. Jego Mość Król raczył  najwyż- 
szem postanowieniem z 29. października r.  b. mianować dotychcza
sowego nadzwyczajnego ambasadora i pełnomocnego ministra przy

ces. austryackim dworze pana Hiigel ministrem dworu i spraw za
graniczny cli.

Mrciiestwo
(Ambasador rosyjski do Belgii.^

Z Warszawy donoszą z dnia 30. października,  że hrabia Cbrep- 
towicz, ces. rosyjski nadzwyczajny ambasador i pełnomocny minister 
przy dworze belgijskim, przybył tam z Petersburga.

(Branki w ciągu dwóch lat upłynronych. — Pozwolenie wywozu monety srebrnej i nor-
my wywożenia.)

Obecna rekrutacya Rosyi jes t  już ósma od początku roku 1854. 
Pierwszy pobór wspomnionego roku był nakazany ukazem z d. 10. 
lutego w prowincyach zachodnich po dziewięć ludzi z tysiąca dusz. 
Dnia 9go maja nastąpiła uzupełniająca rekrutacya w tej samej sile 
w wschodniej części państwa. Jeszcze w tym samym roku rozpisano 
ukazami z d. 7. września i 13. października nowe rekrulacye w za
chodniej i wschodniej części państwa po dziesięć ludzi z tysiąca 
dusz. W roku 1855 wyszedł pod d. 10. lutego manifest Cesarza, 
powołujący pod broń milieyę państwa 18 gubernii w sile po 23 z ty
siąca, a we t rzy miesiące później pod cl. 0. maja ukaz, nakazujący 
nowy pobór po dwanaście z tysiąca w zachodniej połowie państwa. 
Nareszcie wyszły dnia 31. maja, 12. sierpnia i 7. października trzy 
ukazy, któremi nakazano powołanie miiicyi państwa także z gubernii 
niepowoływanych ukazem z 10. lutego. Od 10. lutego 1854 roku aż 
do 7. października r. b. powołano ogółem po 42 ludzi z tysiąca lu
dności całego państwa, a prócz tego jeszcze po 12 ludzi więcej 
z tysiąca w zachodniej połowie państwa. Teraz  zaś powołano je 
szcze po dziesięć ludzi z tysiąca całej ludności państwa.

—  Ukaz cesarski z 27go z. m. rozporządza,  ażeby ustanowio
ny dekretem z 10. stycznia • 1851 zakaz wywozu srebra nie rozcią
gał  się na srebrną monetę zagraniczną. Dla dopełnienia tego rozkazu 
rozporządził  minister finansów, ażeby monety srebrne przepuszczano 
także na Kiaclitę przez granice, a mianowicie na podstawie tych sa
mych postanowień, podług których dozwolony jest  wywóz monety 
złotej,  to jest  razem z towarami w ten sposób, ażeby wartość wspo- 
mnionej monety srebrnej razem z wartością monety złotej i wyro
bów ze złota i srebra nieprzewyższała trzeciej części wartości, to
warów rękodzielniczych a połowy wartości wyrobów kuśnierskich 
wywożonych razem z temi metalami.

Msiesfwa, ftTadd uo&ajakie.
(Rozkaz panującego księcia w spraw ach  handlowych.)

Bukareszt, 13. (25 . )  października. Panujący książę wydał 
do niinisteryum spraw wewnętrznych następujący rozkaz:

„Otrzymaliśmy od tego departamentu raport ,  w którym Nam 
doniesiono, że pewien zarządca majętności Oltenicy przymusza fur
manów, składających na tym punkcie zboże i towary do ładowania 
na okręta,  płacić od każdej sztuki ciągłego bydła po 24 para. — 
Wiadomo powszechnie, że gościńce dla powszechnego dobra są za
łożone, a. tern samem i place ładunków nad brzegami Dunaju, dla
tego rozkazujemy departamentowi spraw wewnętrznych wydać nie
zwłocznie do kirmurów (miejscowych władz administracyjnych) jak 
najściślejsze rozporządzenie czuwania nad tern, by się nikt nie wa
żył stawiać wolnemu handlowi przeszkody, ani obciążać furmanów 
bezprawnemi i nicnależnemi daninami.

Dziwimy się, jak to być mogło, że cierpiano dotychczas l a 
kowe nadużycie, które szkodliwe dobru publicznemu wszelkiej usta
wie się sprzeciwia"*

W yspy  «I©iislłie.
„ (Lord-nadkomisarz objeżdżał  Wyspy Jońskie.  — Przesyłki wojsk.)

Z Corfu piszą Monitorowi z d. 20. października: „Lord nad
komisarz przybył  po czterotygodniowej nieobecności, zwiedziwszy 
południowe wyspy jońskie i wyspę Krctę dnia 10. października z po
wrotem do Corfu. Wszędzie przyjmowali go mieszkańcy wysp z u- 
przejmością. Basza Kandyi przyjął  go bardzo życzliwie. — Angiel
ski parostatek „Jura" przybył w podróży z Anglii i Malty dnia L5. 
do Corfu. Wysadziwszy na ląd 300 artylerzystów i kilku oficerów 
miiicyi, odpłynął nazajutrz wieczór do Krymu, by zawieźć 900 lu
dzi należących do rozmaitych pułków angielskiej infanteryi i kawa- 
leęyi. — Dnia 17. przybył z Portsmouth angielski okręt  t ransporto
wy „Sojdanąt" z korpusem miiicyi w sile 600 ludzi z Berkshire,  
który przeznaczony na załogę wysp jońskioh. Okręt  ten wziął na 
pokład 50 mularzy i cieśli, których administraeya angielska przyjęła 
do służby armii oryentaluej".

©reeya.
(lob Mość Królestwo zwiedzają  Cerkiew' rosyjską .)

Podług korespondencyi Monitora z A t e n  z dnia 24. paździer
nika przedsięwziął rząd rosyjski z wielkim nakładem repnracyę 
cerkwi dla poddanych rosyjskich w Atenach odstąpionej. Przed kil
koma dniami odwiedzili ją Ich Mość Królewstwo pod pozerem obej
rzenia niektórych prac na ukończeniu zostających, powracając z dzien
nej przechadzki.  W  cerkwi znajdywali się księża i członkowie po
selstwa rosyjskiego w stroju urzędowym: Natychmiast też odprawio
no solenne nabożeństwo, a po wzniesieniu gorących modłów za po
myślność oręża rosyjskiego w rozprawie z nicprzyjacioły prawosła
wnej wiary odśpiewano także Te Deum.
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'SPurcya,
( Z a o p a t r z e n i e  tw ierdz  naddunajskich. — Telegraf.  — Potoczne.)

Z S y l i s t r j i  donoszą pod dniem 15. paźdz ie rnika : Ismail Ba
sza zajmuje się gorliwie zaopatrzeniem armii na zimę. Gościniec 
wiodący do Warny  zapełniony wozami, które dowożą żywnośó ma
gazynom w Szu ml i, Sylistryi i Ruszczuku. Ismail Basza zapropono
wał urządzenie linii telegraficznej między Sylislrya i Szumią, i spo
dziewają się tern bardziej przyzwolenia wysokiej Porty,  że okolice 
Dunaju staną się na wiosnę niewątpliwie widownią nowej kampanii.
Z Bukaresztu nadeszła wiadomość, że książę Stirbej niebezpiecznie 
zachorował.  (Z nowszych doniesień drogą lądową wiemy już, że 
stan zdrowia Księcia nic jes t  tak bardzo niebezpieczny).

A*ya.
(Poselstwo do A wy, — Gościnne przyjmowanie. — Osobliwości.)

Poselstwo do Birmy wysłane przybyło ostatnich dni sierpnia 
do A wy, a gazety indyjskie przynoszą ciekawe opisy tej podróży, 
k tóra w swym czasie wielce wiadomościom geograficznym się przy
służy i z wielu narodami bliżej nas zapozna Podróż odbywa się na 
parostatku „Bentinku pod wodę rzeki  Irawaddy,  i 11. sierpnia prze
kroczono juz granicę. Gubernatorem pogranicznym jest  Kertcicb, Or
mianin rodem. W pomieszkaniu jego czekała deputacya króla Awy 
z powitaniem, a dalszą podróż silono się poselstw u uprzyjemnić kon
certami i przedstawieniami teatraluemi.

W  Ya-nau-Geong oglądano słynne źródła oleju kamiennego. 
Liczą ich 250 i dostarczają rocznie do 8000 beczek oleju, którego 
znaczną cześć Ameryka zakupuje. W pobliżu znajdują się także li
czne szczątki zwierząt  przedpotopowych, mastodonów. Pagham, miej
sca, zkąd najnowsze przyszły wiadomości, posiada w swej okolicy 
mnóstwo pagod najrozmaitszej wielkości i najdziwniejszej budowy. 
Niektóre z nieb są rzeczywiście pełne wdzięcznego uroku,  a widok 
wszystkich naraz robi silne wrażenie. Kobiet dotąd nie widziano ni
gdzie, wywieziono je z polecenia króla w głąb kraju. Spodziewają 
się dopiero ujrzeć piękności awiańskie aż w Amcrapurze,  gdzie po
selstwo pomieszkanie zajmie.

Tymczasem połączy elektryczny telegraf niebawem i Birmę z 
siedzibą i stolicą wschodnio-indyjskiego towarzystwa.  Sckcya pierw
sza z Meadaj na mil 60 ku południowi jest  już zupełnie ukończona, 
a linię całą między Mcadajcm a Ilangun spodziewają sio przysposo
bić do wymian teiegraficzuych najdalej w kilka miesięcy.

Mryka.
(Uniformy wojskowym przepisane. — Otwarcie kolei z Kairu do Aleksandrii . — Kon- 

zulat grecki. — Siostra W icekróla .)

Dziennikowi Osservutore T riestino  donoszą z Alexandryi z 
dnia 25. października,  że z o s ta ją c y  w służbie l-ządowcj Europejczy
cy nie będą mogli nadal nosić zwyczajnego w Tnrcyi  ubioru woj
skowego,  lecz że będą musieli używać odtąd stroju arabskiego. 
Spctlatore E yipziano  zapewnia, że od 1, listopada rozpoczną się 
już stałe pociągi kolei żelaznej miedzy Alexatulryą i Kairem. Przed 
greckim konzulatem zatknięto 8. października po raz pierwszy sztan
dar helleński, a działa cytadeli powitały go zwykłemi wystrzałami.

Oczekiwana niecierpliwie siostra wicekróla przybyła nareszcie 
z Konstantynopola z pocztem 300 kobiet, i wysiadła w haremie bra
ta,  W orszaku księżniczki mają się znajdywać kobiety pięknej u- 
rody, mianowicie kilka Czerkiesek.

® teatru wojny.
Doniesienia z-nad czarnego morza.

(Powód podstąpienia floty pod Odessę. -  Widok Sebaslopola . — Rozkaz dzienny a d 
m ira ła  Bruat . — Pomyślne lądowisko na Dnieprze. — 1’ozycya Francuzów w Krymie. 
— Potoczne. — Raport  o ruchach piemonckiego korpusu, — Sprowadzenie zakupio

nych koni.)

Dziennik P a y s  podaje podług donipsieć swych korespondentów 
w Konstantynopolu i w Krymie szczegóły 0 działaniach sprzymie
rzonej eskadry w odnodze Chersonu i Odesy ,  z których ciekawsze 
podajemy:

Korpus expedycyjny składał  się jak wiadomo z 9000 Francu 
zów- pod komendą jenerała Bazaine, z 3000 Anglików pod jenerałem 
Spencer i z 1000 żołnierzy marynarki  angielskiej. Eskadr;1, na któ
rej znajdowało się tych 13.000 ludzi, składała się z 10 francuskich 
> 4 angielskich paropływów śrubowych , z 9 fregat lub korwet pa
rowych,  13 bombard, 3 francuzkieh pływających bateryi, angielskich 
statków kanonierskich i okrętów transportowych. Gdy eskadra ta liczą
ca 70 żagli poil rozkazami admirałów Bruat i Lyons wypłynęła 7go 
paźdz. z zatoki Kamieszy, dat silny wiatr od lądu. Statki były zmu
szone pozostać na otwartein morzu. Morze było wzburzone, a okrę-  
ta, które miały udać się do przylądka Kinburn , popłynęły dla bez
pieczeństwa ku zatoce Odesy. Na dniu 9. pażtlz. przybyła eskadra 
pod to miasto i zatrwożyła swym widokiem nieprzyjaciela. Mieszkań- 
ee zaczęli opuszczać Odcsę. Meble, kosztowne rzeczy i w ogóle 
" ' szystko,  co się wziąć dało, pakowano na niezliczone w-ozy i upro 
wadzano dalej W głąb kraju. Wszędzie panowała trwoga. A że wiatr

ciągle bardżO gwałtowny , pozostała sprzymierzona eskadra aż 
"_Iącznie do 15. na tem stanowisku. Dopiero lGgo zrana uspokoiło 
Sl? l.I,orŁe) i admirałowie sądząc , że można już bezpiecznie ominąć 
mielizny po(j Kjj,|jUrncm, dali rozkaz do rozwinięcia żagli. Expcdy- 
cya ruszyła % miejsca i przybyła w kilka godzin potem na miejsce
przeznaczenia .

— Według podania świadków naocznych jest widok Sebasto- 
stopola straszny. Małakow- i Redan wyglądają jakby wybrukowane 
obłamami bomb i granatów;  puszki z kartaczów, kule, żelazo i ołów- 
pokryw-ają ziemie, gruzy murów oznaczają linię, na którą dawano 
z dział ognia; w- zaloce Karabolny stoją jeszcze sz.eregi rosyjskich 
dział rezerwowych w najpiękniejszym porządku i najlepiej u trzyma
ne. Na gruzach głównych fortów- strony południowej powiewają fran
cuskie i angielskie chorągwie , celny punkt kulom rosyjskim z for
tów północnych. Najwięcej niepokoją sprzymierzonych w- gruzach 
samego miasta kule z przeciwległych bateryi , a sami nie są w s ta 
nie uszkodzić znacznie fortów północnych. Zresz tą  okazuje się co
raz więcej , że marszałek Pelissicr wydając rozkaz szturmowania 
Małakowa i Redanu nie liczył wcale na upadek całej południowej 
strony, równie jak z drugiej strony utrzymują znakomici wojskowi 
francuscy, że zajęcie Małakowa nic było bynajmniej dostateczne do 
opanowania całej południowej s t rony ,  że sprzymierzeni spodziewali 
się raczej znaleźć za tym punktem jeszcze znaczny opór.

— Admirał Bruat  wydał na dniu 19. paźdz, następujący roz
kaz dzienny do eskadry f rancuzkicj :

„Admirał gratuluje eskadrze nowego zwycięztwa pod Kinburn 
jak dawniej pod Korczem. Powszechna dzielność i zapał  w  wyko
nywaniu otrzymanych rozk fzów,  a przedew-szystkiem żądza dokła
dnego pojęcia myśli komendanta, by mu nieść skuteczniejszą pomoc, 
przyczyniły się głównie do esiągnienia prędkiego i stanowczego re- 
zultalu, który dalszym działaniom otwiera obszerne pole. Przyjaźne 
porozumienie ebudwu sprzymierzonych eskadr, zręczność,  z jaką lą
dowe i morskie siły zbrojne łączą swe usiłowania,  a nakoniec zgo
dne dążenie ich do spólnego celu od początku teraźniejszej wojny , 
zapewniają pomyślny skutek każdemu ich przedsięwzięciu.  Zajęcie 
Kinburnu połączy nowym węzłem obydwie lloty z dzielncm wojskiem 
lądowcm, które użyczało im swej pomocy. Z dniem 17. paźdz. bę
dzie na przyszłość armia francuzka i angielska obchodzić podwójną 
pamiątką. Przed rokiem odpierały sprzymierzone floty przez 6 go
dzin okropny ogień bateryi sebastopolskicb, a wczoraj zmusiły twier 
dze Kinburn i fortyfikacye Oczakowa niszczącym ogniem naszej a r -  
tyleryi do poddania się. Zamknięte od strony lądu i morza nicmo- 
gły nam się oprzeć fortyfikacye Kinburnu. Silny ogień pływających 
baleryj i statków moździerzowych przyśpieszył tak dalece rozwią
zanie walki, żc reszta okrętów eskadry nicmiała już  nawet sposo
bności odznaczyć się w niej swoim udziałem. Ale punktualnem wy
konywaniem wszelkich poruszeń i gorącą chęcią do udziału w 
ogniu dowiodły zarówno wszystkie okręta , jak wiele mógł się spo
dziewać po nich admirał w razie przedłużenia walki.

— Podział floty na t rzy stacyo — pisze Gazeta Sziąska przy 
sposobności depeszy rosyjskiej zMikołajewa z d. 23. paźdz., nic po
daje najmniejszej pewności co do punktu, przeciw któremu atak za
m i e r z o n o .  To j e d n a k  j e s t  uwagi go dnem, żo nieprzyjaciel przedsię
brał pomiary wzdłuż południowego brzegu Dniepru. Rzeka ta jest 
jak wiadomo bardzo szeroka,  a dzieła obronne Chersonu, który leży 
na północnym prawym brzegu nie będą w stanie panować nad cała 
jej szerokością. Jeźli lekkie okręta płynąc w górę nie znajda zna
cznej przeszkody,  to być może ,  że nieprzyjaciel wyładuje za ich 
pomocą i pod ich zasłoną po lewym brzegu Dniepru i zechce zająć 
drugą pozycyę za Perekopein,  przeciw któremu mógłby potem sken-  
centrowanemi siłami działać. l’o lewym brzegu Dniepru nie stoi 
znaczniejsza siła rosyjska, a najbliższe przejście przez tę rzekę jes t  
pod Borysławem, 8 mil powyżej Chersonu , gdyby więc sprzymie
rzeni przenieśli tu chwilowo tea tr  w o j n y , zyskaliby znacznie na 
czasie.

Z teatru wojny w Krymie piszą pod d. 10. października do 
D a ily  News-. Najdalej posunięta pozycya Francuzów na wybrzeżu 
znajduje się blisko o dwie mile po-za wąwozem P b o r o s , z którego 
łuków mostowych wykutych z kamienia w roku 1847 prześliczny 
jest  widok. Skały nie mogą w tein miejscu mieć nad 2000 stóp wy
sokości. Por t  Bałakławy jest tak przepełniony , że znaczna liczba 
okrętów musi zarzucać kotwicę zewnątrz por tu,  co w obec grożą 
cych burz l istopadowych w-cale nie jest  pożądanem. Pyszny pałac 
letni księcia Woroncowa,  leżący u wybrzeży morskich o 4 mile od 
wąwozu Phnros zrabowali w ostatnim czasie żołnierze francuscy.

—  Marszałek Pelissier nie folguje także i ang-ielskim korespon
dentom do dzienników. Żadnemu z nich nie wolno było udać się 
za armią na teraźniejsze jej stanowisko na wysoczyznje Chamli, Do
zwolono im pobytu tylko w- Bałnkławie i Karabelnie, lecz ani do 
Kamieszy ani do Sebaslopola ich nie przypuszczają. Wszystko więc, 
cokolwiek słychać z głównej kwatery marszałka,  wychodzi  od kup
ców i l iwerantdw wojskowych.

— Gaz. P iem on tese  zawiera urzędowe doniesienie z teatru 
wojny w Krymie o ruchach piemontańskiego korpusu expedycyjnego; 
d. 10., 11. i 12. b. m. przedsięwziął j enerał  La Mnrmora rekone
sans w wyższej dolinie Czuiu ; druga dywizya piechoty i dwa szwa
drony kawaleryi przepraw iły się dnia 10. przez Czerną i zajęły wy
żynę leżącą między tą rzeką i doliną Czulu.

Dnia U .  i 12. wysłała wspomniona dywizya kilka oddziałów 
przeciw pozycyom rosyjskim pod Koraless.

Jenera ł La Marmora udał się d. 11. z dwoma batalionami in- 
fanteryi i plutonem kawaleryi na wyżynę między Czulu i Aitodor i 
posunął się nazajutrz aż do wsi Aitodor,

Spotkano się z forpocztami Kozaków i grecko-sławiańskiej le
gii, która otworzyła dość silny ogień na stojących we wsi slrzelców 
i kawalerzystów. Infanterya została na wzgórzach jako rezerwa.
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Jednemu kawalerzyście piemontańskiemu zgruchotała kula

armię
Dnia 13. zajęły wojska piemontańskic dawniejsze pozycye.
—  Donoszą z Ruszczuku z 15. października:  Przybyły tu dwa 

statki  z Pesztu z 500 końmi. Angielscy majorowie . Willmor i Mal- 
well zakupili je dla ongielsko-tureckiej legii i oczekują jeszcze przy 
bycia 3000 nowych. Major Plowdcr ma je natychmiast t ranspor to
wać do Korczu , gdzie zimować będzie anglo-turecki  do 22000 do
prowadzony kontyngens wojenny.

Dla armii angielskiej w Krymie zakupuje pułkownik Thur  ko
nie w naszem mieście. Maja one być tylko do pociągów samych 
przeznaczone ; zdaje się, że pułkownik Thur przenosi rasę koni buł 
garskich i wołoskich nad inne. Godzi także 150 wozów zaprzężnych 
w czw’órkp. Część wozów już nabytych, odeszła do Bałczyku,

H onie§ienia z ostatniej poczty.
L ilogra fow ana  korespondenci/a. austr. donos i ,  że na pokry

cie potrzeb krajowych i spłat  indemnizacyjnych za zniesione cięża
ry  gruntowe na rok administracyjny 1856 nakazano w wszystkich 
krajach koronnych Monarchyi pobór dodatku od każdego reńskiego 
s tałych podatków. Mianowicie:

D odatek od reńskiego  
na k ra j na indcm nizacyę  

W  wschodniej Galicyi ze Lwowem . . .  7 . . . . . . .  14 kr.
W  zachodniej Galicyi z Krakowem . . .  9 . . . . . . .  12 „
Na Bukowinie . . . . . . . . . . . .  3 */4 . . . . . .  1 7 %  „

Te dodatki pobierać się będą także od podatku dochodowego.

W iadom ości
(Targ  Ołomuniccki na  woły.)

Ołomuniec, 31. października.  Spęd bydła rzeźnego na dzi
siejszym targu wynosił  w ogóle 288 sztuk wołów, mianowicie przy
pędzili :  M. Fichmann z Żurawna  2 9 ,  Szaja Buchner z Sącza 2 4 ,  
Hersz Zorn z Sącza 24, Abraham Pflanzer z Gorlic 24, Hersz Fel- 
der  z Ust rzyk  35, Stefan Safczck z Liska 4 2 ,  w mniejszych par- 
tyach 110 sztuk.  W przecięciu płacono parę wołów ważących 720 
funtów po 199 złr .  24 kr .  w. w. Spęd owiec l iczył na targu dzi
siejszym 1123 sztuk. W drodze sprzedali :  Chaim Faber z Sącza 
68  sztuk w Białe; Dawid Pflanzer z Brzeska 70 sztuk w Boberku;  
w Neuti tscheiu sprzedano 22 szt.  W Lipniku sprzedali Samuel Kriss 
160 sztuk,  Selig Spieler 200 szt., Szaul  Spieler 100 s z t . , Salomon 
Lotzinger 117 szt., Osias Fichmann 70 sz tuk;  wszyscy z Żurawna; 
w mniejszych partyach 72 sztuk. Auf der  Spitz sprzedano 24 sztuk. 
Prosto do Wiednia popędził  D a w id  G iild en er  z Ż u r a w n a  63 sz tu k  
Na ta rg  wiedeński przypędzono 2483 w o ł ó w ; cena była 2 4 — 26 złr.  
ni; k.  za cetnar.  Na przysz ły  tydzień zapowiadają 900 wołów z 
Galicyi.

Kurs lw o w sk i.

Dnia 8. listopada.

Dukat h o le n d e r sk i.............................
Dukat cesarsk i . . . . . .
Półim peryał z ł. rosyjski . . .
Rubel srebrny rosyjski . . . .
T alar p r u s k i ....................................
Polski kurant i pięciozłotówka . 
G alicyj. listy  zastawne za 100 zr. 
G alicyjskie Obligacye indem. . . 
50/Jj Pożyczka narodowa .

rnon. konw,

gotówką |  towarem  

złr | kr. |  złr. | kr.

» »

bez
kuponów

K u rs l is tó w  za sta w n y ch  w  g a l .  stan .
Dnia 8. listopada 1855. 

Instytut kupił prócz kuponów 100 po . . .  .
przedał
dawał
żądał

100 po 
za 100 
za 100

5 ia 6 16
5 16 5 19
9 3 9 7
1 42% 1 43%
1 40 1 41
1 13 1 14

90 15 90 40
68 36 69 20
78 16 79 —

n s ty tu c ie  k re d y to w y m *
złr. kr.

m. k. 90 24
n n 90 54
» n — , “
n n —

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 5. listopada o pierw szej godzinie po południu.

Amsterdam 94V-- — Augsburg 114. — Frankfurt 113 1. —  Hamburg 
83%* “  Liwurna 112%* — Londyn 11.7. -  Medyolan 112% . — Paryż 132%.

Obligacye długu państwa 5%  74% —74%  Detto S. B. 5%  85 — 86. 
Detto pożyczki naród. 5°/o 77% —78. Delto 4% %  65%  -  G5%. Detto 4%  59%
— 60. Detto z r. 1850 z wypłatą 4%  — — —  Detto z r. 1852 4“/  —
— —t  Detto G logn ick ie5%  92 — 92% . Delto z r. 1854 5%  — — — . Detto 
3%  45 — 4 5 %  Delto 2'/*%  36%  -  37. Detto 1% 14%  _  15 . obi. 
imienin. N iż . Austr. 5°/0 77 —77% . Detto krajów kor. 6“/0 68% —72. Pożyczka  
z r. 1834 228 — 2 2 8 %  Detto z r. 1839 118 — 118'%  Detto z 1854 9 7 % -9 8 % .  
Oblig. bank. 2% %  53% — 64. Obi. lom. wen. peźyc. r. 1850 5%  91 — 93. 
Akc. bank. z ujmą 956 — 958. Detto bez ujmy — — — . Akcye bankowe
now. wydania —  --------. Akcye banku eskomp. 8 7 — 87% . Detto kolei żel.
półn. Ces. Ferdynanda 202% —203. W ied.-Rabskie — — — . Detto B u-
dzyńsko-Lincko-Gm undzkiej 212 — 213. Detto Tyrnawskiej 1. wydania 18 — 
20. Detto 2 . wydania 25 — 30. Detto Edynburgsko-Neusztadzkiej 90%  — 91. 
Delto żeglugi parowej 530 — 531. Delto 11. wydania — . Detto 13. wyda
nia 512 — 613 Prior. obi. Lloydy (w  śrebrze) 6%  89% —90. Pólnocn. kolei 
5%  7 9 —79% . Glogniekie 5%  73 — 74 . Obligacye Dun. żeglugi par. 5%  79 — 
80. Delto Lloyda 400 — 405, Detlo młyna parowego wiedeń. 99 — 100. Renty 
Como 13%  — 14. E sterhazego losy na • 40 z łr . 71 — 71% . W indischgratza lo 
sy 25% —-25% . W aldstcina losy 24 — 24'%  Keglevicha losy 10 — 10%. Ce
sarskich ważnych dukatów Agio 19.

(K urs pieniężny na g iełdzie  w ied. d, 5. listopada o pół do 2. po południu.)
Ces. dukatów slęplnwanych agio 19. Ces. dukatów obrączkowych agio 

18% . Ros. imperyały 9.11. Srebra agio 14% gotówką.

Telegralowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnia 8 listopada.

Obligacye długu państwa 5%  75% ; 4% %  — ; 4 % — ; 4%  z r. 1860 — 
3%  45% ; 2% %  — ■ Losowane obligacye 5%  — ; Losy z r. 1834 za 1000 złr. 
— : z. r. 1839 — . W ied. miejsko bank. —. W ęgiers. obi. kamery nadw. 
— ; Akcye bank. 948. Akcye kolei półn. 2032% . Glognickiej kolei żelaznej. 
— . Odenburgskie —. Budwejskie Dunajskiej żeglugi parowej 528. Lloyd  
— Gal ie.  1. z. w W iódniu — . Akcye n iż,-austr. Tow arzystw a eskomptowego 
a 500 złr. — złr.

Amsterdam 1. 2. m. 93%  Augsburg 113. 3. in. Genua — 1.2. m. Frank
furt 112%  2. m. Hamburg 82%  2 - in. Liwurno 111% . 1-8. rn. Londyn 1 1 —1,1. 
1. tn. Medyolan 112%  1. Marsylia 131% . Paryż 131%- Bukareszt 241.%  Kon
stantynopol — . Smyrna — ; Agio duk. ces. 17% . Pożyczka » roku 1851 6°/° 
lit. A. — . Lit. B. — . Lomb. — ; 5 %  niż. austr. obt. indemn — ; innych kra
jów koron, 68% ; centy Como — ; Pożyezka z roku 1854 97%  Pożyczka naro
dowa 78%«- Ć. k. austr. akcye skarb, kolei żelaz. po 500 fr. 336%  fr.

P r z y je c h a l i  do L w o w a .
Dnia 8. listopada.

Ilr. Krasicki Edm., z Liska. — Hr. Komorowski Ign., z Chorobrowa. — 
PP. Czajkowski Jan, z Bobrki. — W iszniew ski Henryk, z Dobrzan — B iało- 
brzeski S ta n is ł, z Dziedziłowa. — Zborowski Julian, z Toporowa. — Kozicki 
M a ry an , z  S ie k ie rz y n ie c . —  K rio g sh a b c r  A n to n i, c . k . p rz e ło ż o n y  p o w ia tu ,
z Tarnopola.

W y je c h a l i  z e  L w o w a .
Dnia 8. listopada.

Ilr. Fredro, do Mościsk. — Hr. Potocki, do Gajów. — Hr. Drohojcwska, 
do Złoczowa. — Br. Bruninicki Leon, do Bartatowa, — P. Sirmay, do Gajów.

S p o s tr z e ż e n ia  m e te o r o lo g ic zn e  w e  L w o w ie .
Dnia 7. listopada.
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T B  A T  IS.
D ziś :  „ !K y d ssi£S  oryginalna komedia Józefa Korzeniowskiego w 4 

aktach.

•  K R O N I K A .

Augsburgska gazeta pow szechna podaje wiadomość z Hamburga, która 
w  chwili, gdy się  zawiązuje we Lw ow ie towarzystwo taniej żywności, staje się  
tern ciekaw szą dla nas. Powiedziano w  niej między innenti: „Ubogi rzem ieśl
nik i wyrobnik, który często miewa bardzo praktyczne pomysły, wpadli ju ż  od- 
dawna na środek, który w każdym w zględzie okazał się  skutecznym, a przecież  
Z początku miał z różnymi trudnościamimiał do w alczenia. Za pomocą połączenia 
s ię  pewnej liczby rodzin pozakładano izby zapasów, zaopatrzone we w szelkie  
artykuły potrzebne do życia. Żywności te skupują po ile  możności najtańszych 
cenach za gotowe pieniędze i sprzedają wszyslkim  należącym do związku z opłatą 
bardzo małego procentu, klóry służy na pokrycie kosztów administracyi.

O ile  nam wiadomo istn ieje  ju ż  trzy takich składów, z których do 1800 
rodzin, sami „ubodzy ludzi« pobierają swą jarzynę i inno żywności z wyjątkiem  
m ięsa. To prywatne przedsiębiorstwo zaledw ie znane dotąd, gdyż zupełnie 
w  cichości rozszerza się, i rozwija pod kierunkiem i zarządem bezpłatnego pre
zesa  wybranego z  pom iędzy uczestników, udaje się  jaknajlepiej, i stało by się  p ew 
nie dla w ielu tysięcy zbawiennym przez oszczędzenie im znacznych wydatków, 
gdyby i zamożni chcieli brać w  nim udział."

Główny Redaktor FM. S s r z e n ia w a  S a r ty n i .

— Konsumcya mięsa wołowego w  W iedniu zmniejszyła się znacznie, do 
3 00  w o łów  mniej w tym roku spożyło niżeli w latach poprzedzających. Sądzą, 
że powodem tego są najprzód wysokie ceny mięsa wolowego, a powtóro otwar
cie jatek koniny'.

— Obwiniony o zrabowanie grobu jenerała Chłopickiego Jan Zbik z Za
remby, skazany został na sześciom iesięczne ciężkie w ięzien ie, powrócenie kosz
tów sądowych i wynadgrodzenie poniesionej przez hrabstwo T ęczyńskie szkody 
w ilości 20 reńskich monety konw,

Prenumeranci miejscowi odbierają dziś w dodatku:

Program Statutów stowarzyszenia
ku dostarczeniu taniej żywności dla stołecznego 

miasta Lw ow a.
J u tro  w  sa m e j g a zec ie  p o w tó rzo n y  będzie.

•>

Z  c. k. galic. drukam i rządowej.


